
O AKCEPTACJI

Nikt nie zmusi mnie do tego, abym przestał lubić kogoś przez
wzgląd na jego: kolor skóry, narodowość, płeć, wierzenia, poglądy,
wiek, zewnętrzną brzydotę czy fizyczne lub umysłowe niedostatki,
ale i nikt nie zabroni mi znielubić a nawet znienawidzić kogoś za
jego podłe postępowanie, jeśli jest on w stanie, w sposób świadomy,
nim kierować.

[

Homo sapiens przestajemy być wtedy, kiedy zgodzimy się na to,
że istnieć mogą wciąż jeszcze „lepsze” i „gorsze”: rasy, kultury,
cywilizacje. . . ludzie.

[

Nie do zaakceptowania jest inność czyjegoś zachowania, która ob-
raża poczucie społecznej przyzwoitości i człowieczeństwa.

[

Łatwiej zaakceptować równość w biedzie niż nierówność w docho-
dach.

[

Zgadzam się, że własność pochodząca z uczciwej, osobistej pracy
bądź uzyskana w drodze spadku czy darowizny jest rzeczą świętą.
Nie zgadzam się tylko z tym, że ta, która bierze się z okradania
całych narodów, staje się ostatnio bezgrzeszną.

[

Kto kogoś nie aprobuje, ten go unieważnia.

O AKTYWNOŚCI

Nie chciejmy robić niczego, co przynieść może nieszczęście innym
ludziom lub skrzywdzić przyrodę.

[

Czasem lepiej zrobić cokolwiek, niż powstrzymać się od działania.
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[

Dla niepoznaki zacierać można nie tylko stare, ale i wytyczać nowe
szlaki.

[

Lepsza mała robota – zrobiona, niż wielka – niezaczęta.

[

Wiele jest spraw, które tak łatwo da się robić cudzymi rękami.

[

Łatwo wytyczać cele, trudniej znajdować do nich drogi.

[

Drogę do celu można nie tylko odnajdywać, ale i stwarzać.

[

Sporo ludzkich czynów podziwiamy tylko dlatego, że nie znamy ich
pobudek.

[

Wygrasz, jeśli nauczysz się przegrywać; przegrasz, jeśli nie od-
uczysz się wygrywać.

[

Im bardziej staramy się unikać kłopotów, tym życie swoje czynimy
trudniejszym.

[

Każdy chciałby wiedzieć, co robić, aby się nie dać.

[

Kto chce zrobić wszystko naraz, nie zrobi niczego.

[

Czasem więcej da się zrobić z dłońmi uniesionymi do góry niż
z trzymanymi w kieszeniach spodni.

[

Umiemy myślami kontrolować swoje czyny; nie potrafimy zaś czy-
nami wspierać własnych myśli.
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[

Cokolwiek byś nie zrobił, inni ocenić to mogą jako: genialne, dobre,
takie sobie lub całkiem do d. . .

[

Dawać coś komuś bez poczucia własnej straty – rzecz piękna; brać
od kogoś za wiele bez poczucia winy – rzecz wstrętna.

[

Nie jest jeszcze źle, gdy swoje wady staramy się rekompensować
posiadanymi zaletami.

[

Żyjesz naprawdę wtedy, jeśli potrafisz czerpać radość nie tylko z te-
go, co masz, ale i z tego, co robisz.

[

Każdy człowiek ma swoje skrzydła i sam może się wznosić, wystar-
czy, aby ktoś inny nie próbował ich podcinać.

[

Życie zawsze urywa się w trakcie trwania jakiejś akcji.

[

Tyleż samo w nas mocy, co i bezsilności.

[

Nigdy nie wiemy, co będzie naszym ostatnim uczynkiem.

O BŁĘDACH

Błąd może zrobić każdy; naprawić – potrafi niewielu.

[

Nie ten zręczny, kto błędów nie popełnia, ale ten, kto każdy swój
błąd usprawiedliwić potrafi.

[

Od popełniania błędów strzeże nas najlepiej jedynie własne leni-
stwo.
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[

Popełniane przez nas błędy uczą ponoć najlepiej. . . dlaczego więc
osiągnięte sukcesy uznajemy za najlepszą dla nas naukę, zaś popeł-
nione błędy – jedynie za zwykłą i nie zawsze zasłużoną nauczkę?

[

Błądzi, kto problemy próbuje wymyślać; one rodzą się same.

[

Błędem wielkich jest niedocenianie małych; błędem małych – prze-
cenianie wielkich.

O BOGU

Wierzę, że Bóg jest osobą. . . bo bezosobowa kreacyjna siła wydaje
mi się być niezdolną do stworzenia osobowych istot.

[

Bóg należy do wszystkich. Każdy przeto może mieć o nim swoje
wyobrażenia i zbliżać się doń na swój sposób.

[

Jeśli moja własna droga do Boga okaże się zła, szkodzę jedynie so-
bie; jeśli droga jakiejś religii jest zła, szkodzi całym rzeszom swoich
wiernych.

[

Nie kpij z mojego wierzenia! Mnie twoje niedowiarstwo nie śmieszy
ani mi nie przeszkadza. . . Ja go nie potępiam.

[

Bóg nie jest ani po twojej, ani po mojej stronie. On jest po stronie
wszystkich.

O CIERPIENIU

Im bardziej ludzie cierpią, tym łatwiej tracą poczucie rzeczywisto-
ści.
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[

Ciągłe myślenie o własnym cierpieniu boli bardziej niż ono samo.

[

Cierpieć można nie tylko z powodu częstych niepowodzeń, ale i z żą-
dzy ciągłych sukcesów.

[

Najwięcej i najczęściej cierpimy z powodu spraw, które cierpienia
nie są warte.

[

Są tacy, którzy wolą cierpieć sami. . . i tacy którzy wolą zadawać
cierpienie innym.

[

Cierpienie wcale nie uszlachetnia, ono – udręcza.

[

Więcej jest tych, którzy cierpią, niż takich, którzy potrafią współ-
czuć.

O CIERPLIWOŚCI

Łatwo ćwiczyć cudzą cierpliwość; trudniej – własną.

[

Kto na siłę chce ćwiczyć swoją cierpliwość, tego ona najczęściej
opuszcza.

[

Jakże odmienny byłby świat, gdyby człowiek mógł posiąść cierpli-
wość natury.

O CNOCIE

Odwieczny spór między nami: czy cnotą to, co w sercu, czy – mię-
dzy nogami?
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[

Łatwo zachować cnotę, kiedy nie ma jej przed kim bronić.

[

Cnotliwa – też sprawdzić ma ochotę, jak to będzie potem.

[

Cnotę się gubi, zalet nie powinno się tracić.

O CYWILIZACJI

Cywilizacje są jak gwiazdy. . . gasną i upadają.

[

Rozwój najnowszych technologii ma niewiele wspólnego ze wzro-
stem dobrobytu w świecie, zaś o wiele więcej z dynamiczną i wy-
rafinowaną okupacją jednych regionów świata nad innymi.

[

Nie jest godna przetrwania cywilizacja chwaląca się wysokim po-
ziomem rozwoju technologicznego, jeśli towarzyszy jej nieustanny
wzrost ludzkiego okrucieństwa.

[

Cywilizacja, która preferuje materialny sukces, automatycznie
unieważnia życie duchowe. . . Jest cywilizacją nijakości.

[

Pomysł, że jedna cywilizacja ma żyć wedle standardów moralnych
innej, jest równie sensowny, jak żądanie, aby kury sąsiada przestały
znosić jaja tradycyjne, a zaczęły produkcję kwadratowych.

O CZASIE

Czas nie dla wszystkich biegnie jednakowo.

[

Każda chwila czyni człowieka innym.
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[

Milszy nam czas niż bezczas zwany wiecznością; milsze własne krót-
kie życie niż nieśmiertelność.

[

Warto zachować umiar nie tylko w marnowaniu, ale i oszczędzaniu
czasu.

[

Sam czas jest niewidzialny, jego rezultaty – nazbyt widoczne.

[

Nikt nie ma aż tyle czasu, aby zrobić w nim wszystko.

[

Omijanie przeszkód trwa dłużej niż ich przezwyciężanie.

[

Skoro czas – sam z siebie – nie jest ani dobry, ani zły, skąd więc
biorą się „dobre” i „złe” czasy?

[

Przeszłości już nie ma, przyszłości jeszcze nie ma; jest tylko bezu-
stanna teraźniejszość.

[

Jednako jest ważne życie dla chwili, jak i dla wieczności.

[

Jacy ludzie – takie czasy, jakie czasy – takie ludzkie apetyty.

[

Nie czas myśleć o celach życia, gdy jest się w celi śmierci.

[

Zawsze znajdujemy czas, aby zrobić to, co lubimy, ale stale brakuje
go nam, aby uporać się z tym, czego nie cierpimy.

[

Jeśli ty sam nie potrafisz zrobić ze swoim czasem wszystkiego, co
możesz, on zrobi z tobą wszystko, co zechce.
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[

Życie jest czasem, w którym jest sporo okazji, aby wyszlachetnieć,
ale o wiele częściej – aby spodleć.

O CZŁOWIEKU

Mało kto potrafi być bez przerwy człowiekiem.

[

Ten sam człowiek wygląda z każdej strony inaczej.

[

Człowiek nie wie, co zrobić z sobą, gdy być nim już nie może.

[

Nikt nie jest ani całkiem dobry, ani całkiem zły; każdy ma zalety
warte podziwu i wady godne potępienia.

[

Nic w tym jeszcze naprawdę złego, że nie każdy z nas pasuje do
każdego.

[

Za sobą pozostawiamy zaledwie „coś”, przed sobą mamy zwykle
jeszcze „wszystko”.

[

Więcej jest takich, co wolą się wzajemnie „nawracać”, niż zmieniać
na lepsze.

[

Jeśli człowiek nie umie powiedzieć „nie”, jego „tak” jest zwykłym
łgarstwem.

[

Wszyscy jesteśmy niewolnikami własnych zmysłów.

[

Człowiek może nie tylko wciąż na nowo się budzić, ale i na nowo
zasypiać.
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[

Sporo w nas blasków i cieni, najwięcej jednak światłocieni.

[

Człowiek chytry i przebiegły zawsze stoi po stronie zwycięzców.

[

Bywają tak leniwi ludzie, że nie chce się im nawet grzeszyć.

[

Łatwiej płonąć, niż stygnąć.

[

Człowiek jest wiecznym ignorantem; stale wyciąga nadmiar wnio-
sków z niedostatecznej ilości przesłanek.

[

I głupim przytrafiają się chwile mądrości, i mądrym – chwile głu-
poty.

[

Każdy chciałby być pępkiem świata!

[

I dobrzy ludzie mogą popełniać podłości.

[

Kto zwykł uważać się za najmądrzejszego, ten wszystkich innych
ma za głupców.

[

Tylko zwykłe bydlę może wierzyć w to, że jest nadczłowiekiem.

[

Wszyscy ludzie, którzy żyją na tym świecie – to rasa twoja, rasa
ludzka.

[

Jeśli chce się dziś naprawdę pozostać człowiekiem, lepiej przygoto-
wać się na wszystko – co najgorsze.
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[

Różnica między człowiekiem biznesu a człowiekiem honoru polega
na tym, że pierwszy łatwo obywa się bez honoru, zaś drugi równie
łatwo bez biznesu.

[

Ludzie powszechnie znani dzielą się na dwie grupy: powszechnie
szanowanych, lubianych i podziwianych oraz. . . powszechnie znie-
nawidzonych.

[

Ci, co nie mogą już niczego kupić, mogą się jeszcze tylko sprzedać.

[

Szybciej zdołaliśmy się wyprostować, niż uczłowieczyć.

[

Jesteśmy ogromnie ulegli. . . Potrafimy się zmieniać nawet pod
wpływem własnego gadania.

[

Wszyscy ludzie świata są do siebie podobni tylko w tym, że każdy
jest inny od wszystkich.

[

Rzadko kto jest tym, za kogo się podaje.

[

Wciąż jeszcze marzy mi się głupio, aby być człowiekiem. Czasem
udaje mi się to i teraz, ale z coraz większą trudnością.

O DOBRU

Czasem czynimy dobro jedynie po to, aby – dzięki innym – uwie-
rzyć, że nie jesteśmy aż tacy źli, jak o nas mówią.

[

Lubimy innym coś dawać; nie lubimy tylko, gdy nam przy tym
czegoś ubywa.
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